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 Michael- „Któż jak Bóg”  

Ogłoszenia 
W tym tygodniu w liturgii 

wspominamy:Melchiora Gro-

dzieckiego (poniedziałek), 

Narodzenia NMP (wtorek), 

Anieli Salawy (środa), NMP 

Rzeszowskiej (sobota). W 

niedzielę w Dobryni będzie-

my przeżywać odpust Para-

fialny ku czci. Podwyższenia 

Krzyża. Suma odpustowa o 

godzinie 11 00. Mszy będzie 

przewodniczył i Słowo wy-

głosi ks. Bogdan Hahn.  

Kancelaria parafialna czynna 

codziennie od godz. 17. 00 

W środę zapraszamy na  spo-

tkanie młodzież przygotowu-

jącej się do  sakramentu 

Bierzmowania. Spotkanie 

rozpocznie się wspólną Mszą 

o godz. 18 00 w Cieklinie.  

 

W czwartek o 16 00 w Do-

bryni spotkanie ministran-

tów. W piątek spotkanie 

KSM po Mszy w Cieklinie a 

w sobotę o 10 spotkanie 

scholii. Zapraszamy NOWE 

osoby które by chciały nale-

żeć do grup  parafialnych.  

Przypominamy, że intencje 

mszalne są również umiesz-

czane na stronie interneto-

wej. 

Wychowanie jest sprawą serca. 
 „Dzieci, bądźcie posłuszne rodzicom we 

wszystkim, bo to jest miłe w Panu, Ojcowie, 

nie rozdrażniajcie waszych dzieci, aby nie 

traciły ducha” (Kol 3,20-21).  

Od kilku lat u progu roku szkolnego 

Kościół zachęca nas do przeżywania TY-

GODNIA WYCHOWANIA oraz do wy-

tężonej modlitwy za rodziców, nauczy-

cieli i wychowawców na których spoczy-

wa szczególny obowiązek prowadzenia 

młodego pokolenia. 

Młoda osoba bar-

dzo potrzebuje czło-

wieka który będzie 

mu przewodnikiem 

wskazującym pew-

ne ideały i zasady 

życia, niezależnie 

od panujących we 

w s p ó ł c z e s n y m 

świecie tendencji 

czy twierdzeń świata liberalnego , że 

„jesteś samowystarczalny”, „sam o sobie 

decyduj”, „ rób co chcesz”,  itp.  

Rodzice od poczęcia dziecka biorą na 

siebie obowiązek troski a później wycho-

wania jest to obowiązek również moral-

ny. Często bardzo zapracowani pochło-

nięci walką o każdy grosz powinni pa-

miętać, że pierwsze i podstawowe zada-

nie to zauważyć swoje dziecko, jego po-

trzeby i problemy. Przypominają mi się 

tutaj dwa wydarzenia z wakacji.  Będąc 

na  Przystanku Jezus (inicjatywa ewange-

lizacyjna na Woodstocku), rozmawiałem 

z jednym chłopakiem który bardzo bojo-

wo był nastawiony na  chodzących w 

sutannach jednak coś go dręczyło skoro 

sam zaczął rozmowę. Po ostrej krytyce 

Kościoła w pewnej chwili ujawnił ze łza-

mi w oczach ranę swojego serca  i powie-

dział „ Proszę księdza, ja mogę z domu 

wyjechać na miesiąc i NIKT się mnie nie 

zapyta gdzie byłem.”  

Ten chłopak fizycznie nie był sierotą.  

Kolejną podobną sytuację przeżyłem na 

spotkaniu młodych w Cmolasie w bar-

dzo osobistej rozmowie z nie znana mi 

bliżej dziewczyną wyszedł problem prób  

samobójczych które wynikały z braku 

obecności  rodziców w jej życiu. Oni byli 

przy niej  tylko fizycznie,  brakowało 

prawdziwej jedności serc, słowa kocham 

Cię, dobrze, że jesteś.  

Te dwie sytuacje po-

kazują jak wielki  

obowiązek spoczywa 

na rodzicach i wycho-

wawcach.  

Wychowanie człowie-

ka powinno przybie-

rać postać wielowy-

miarową. Pierwszym 

i najważniejszym  wychowawczym jest 

rodzina, która jak mówił św. Jan. Paweł 

II która  ma stawać się silna Bogiem. Ro-

dzina musi odznaczać się harmonią. 

(zob. Kol 3,20-21). Bardzo trudno jest 

wychowywać dziecko kiedy rodzice 

przeżywają  jakiś kryzys. Dzieci mogą 

być traktowane jak zakładnicy: ojciec 

mówi źle o matce a matka o ojcu. Dzieci 

powinny się wychowywać w atmosferze  

wzajemnej miłości i szacunku małżon-

ków gdzie dziecko słyszy dobre słowo o 

mamie i tacie. 

Szkoła jest kolejnym etapem wychowaw-

czym który ma zawsze współgrać z ro-

dziną. Dobra szkoła to taka która poma-

ga swoim wychowankom dostrzegać i 

rozwijać w sobie to co jest szlachetne. 

Szkoła ma nie tylko pomagać w zdoby-

waniu wiedzy i kolejnych praktycznych 

umiejętności, ale ma też pokazywać sens 

życia i wartość trwałego szczęścia. Ojciec 

Święty Paweł IV w „ Ewangelii Nuntian-

di” napisał, że w świecie potrzeba na-



INTENCJE MSZALNE 
 

Poniedziałek 

†  Władysława Czechowicza od siostrzenicy 

Dorty– zak. greg 

† Sytanisława Setlaka od sąsiadów 

† Stanisława Kmiecika od Heleny i Tadeusza 

Kmiecik 

 

Wtorek 

† Marię Setlak od Janiny Piczak 

†Melanię Łaska od Wiktora z żoną  

 

Środa 

† Mariana Wróżka od wnuczki Anety 

† Adolfa Gumiennego w 23 roczn. śmierci 

†  Mikołaja Więcka w 6 roczn. śmierci 

Czwartek 

† Ludwikę Staniszewską od Róży Eugenii 

Staniszewskiej 

†  Emila Starca od żony  

 

Piątek 

† Genowefę Lenart od Bernadety 

 †  Matyldę Świątek od sąsiadów z Czekaja 

† Emila Starca od brata Jana  

 

Sobota 

 †  Antoniego Masteja od Diany i Witolda 

Rydarowiczów 

   Na roczek Oli i Ameli o bł. Boże 

Niedziela 

7 00 † Czesława Mlickiego od Diany I Wi-

tolda Rydarowicz 

8 30 † Stanisława Więcka 

10 00 † Zuzannę Iskrzycką od Rodziny Stani-

szewskich 

16 00 † Emilię Cygan od wnuczki Małgor-

zaty z rodziną  

 

DOBRYNIA 

 

Środa 17 00  

† Melanię Budziak w 26 roczn. Śmierci, An-

toniego Budziak 

Czwartek 17 00  

† W 11 roczn. Śmierci Mariana, Julii Janiny, 

Czesława, Michała 

 

Niedziela  11 00 (odpust) 

O błogosławieństwo Boże 
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uczycieli o ile  świadkami. 

Świadek to ktoś więcej niż zwykły na-

uczyciel, bo On karmi ucznia tym czym 

sam żyje. Bardzo potrzeba wiele modli-

twy za naszych nauczycieli i wychowaw-

ców aby byli  prawdziwymi świadkami 

Prawdy, Dobra i Piękna. Nauczyciel– 

świadek fascynuje swojego ucznia miło-

ścią gdyż wie że wychowywać to znaczy 

kochać a kochać to znaczy wymagać. 

Kolejną „instytucją”  pomagającą rodzi-

com w wychowywaniu dziecka jest Ko-

ściół. Przez katechezę szkolną i przygoto-

wanie do sakramentów wchodzi w życie 

ucznia pokazując, iż wartością ponadcza-

sową jest osiągnięcie zbawienia. Szcze-

gólną uwagę należy tu zwrócić na grupy 

czy wspólnoty  parafialne, które pomaga-

ją wzrastać w wierze i miłości do Boga i 

bliźniego. Każda osoba potrzebuje 

wspólnoty rówieśniczej gdzie można 

podzielić się swoimi radościami i smut-

kami oraz razem możemy odkrywać 

swoje pasje i iść w jednym kierunku. Na-

wet najlepszy klub sportowy, sekcja pły-

wacka czy grupa językowa, taneczna lub 

grupa na facebook-u nie zastąpi spotyka-

nia się w IMIĘ JEZUSA CHRYSTUSA.  

Zachęcam  dzieci i młodzież aby nie bali 

się wchodzić do wspólnot. Szczególnie 

proszę rodziców aby zachęcali i przypo-

minali swoim dzieciom o istnieniu grup 

parafialnych i ich wartości . „Gdzie dwóch 

albo trzech zebranych jest w Moje imię tam ja 

jestem pośród nich.” Mt 18, 20. 

Przed każdym z nas stoi wielkie zadanie 

troski o dobre wychowanie w rodzinach, 

szkole i wspólnocie Kościoła. Wszyscy 

dołóżmy starań bo jak mówi pieśń religij-

na „ Już dzisiaj zależy od Polskiej mło-

dzieży następne 1000 lat”.  

Oprac.  x. W 

 

Modlitwa o dobre wychowanie 

 Panie, Ty powiedziałeś: „Kto by przyjął 

jedno takie dziecko w imię moje Mnie 

przyjmuje". Umocnij nas, abyśmy nasze 

dzieci co dzień na nowo przyjmowali. 

Daj nam zrozumieć, że czas, który im 

poświęcamy, nie jest czasem zmarnowa-

nym. Pomóż nam, abyśmy umieli z miło-

ści do naszych dzieci z niejednego zrezy-

gnować. Daj nam poczucie wielkiej odpo-

wiedzialności za wychowanie dzieci. Daj 

nam, rodzicom, pełną zgodność poglą-

dów odnośnie do zasad wychowania, 

byśmy zwłaszcza w tej sprawie stanowili 

jedno serce i jedną duszę. Wzajemna mi-

łość, którą nas połączyłeś, niechaj stano-

wi właściwą atmosferę, w której dzieci 

nasze żyją. Niechaj w tej miłości widzą 

odblask Twojej dobroci. Amen  

 

 

 

Zaproszenie  

Zapraszamy do współpracy w tworzeniu gazetki parafialnej.  Artykuły, ciekawe opisy itp. Moża przysyłać na: 

parafiacieklin@gmail.com 

SŁOWO ŻYCIA  

Przyprowadzili Mu głuchoniemego i prosili Go, żeby położył na niego rękę. On wziął go na bok, 

osobno od tłumu, włożył palce w jego uszy i śliną dotknął mu języka; a spojrzawszy w niebo, 
westchnął i rzekł do niego: Effatha, to znaczy: Otwórz się! .  


